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U r o c z y s t o ś c i  p o z n a ń s k i e .
U kw idaoja Min. b. dzielnicy pruskiej. —  Całkowita unlfUitoja

dzielnicy poznańskioj.

POZNAM. 9. (PAT). Wczoraj 
czorem. o godz. 9 i pół przybył 

ffo Poznania prezydent min. Poni­
kowski, celem wzięcia udziału w 
uroczystościach z okazji likwidacji 
**1» b. dzelnicy pruskiej.

Prezydent ministrów zamiesz- 
*i8l na Zamku, przed którym usta- 
V/Ujno wartę honorową

Dziś ranox uroczystości rozpo- 
f W  się Mażą św. odprawioną w 
kaplicy wojskowej. Po nabożeństwie 
Citór wykonał szereg pieśni religij­
nych.

NWtępnio o godz. 13 odbyła się 
vv -''it Tronowej właściwa uroczy­
stość przejęcia władzy przez prezy- 
u en ia  ministrów, któremu towarzy­
szył min. spraw wewnętrznych Ka­
r s k i  Podczas Mszy św, jakrów - 

na uroczystości byli obecni mi­
nister b. Dz. pruskiej Wybicki i 
^Icemin: Seyda i Wachowiak, kar­
dynał Dalbor, biskup Łukomski, 
Ke» Raszewski, wojewodowie Celi- 
( n v.8ki i Bi;ejski, przedstawiciele

województwa pomorskiegoi przed­
stawiciele wszystkich departamen­
tów ministerstwa, przedstawiciele 
władz cywilnych i w eko w y ch  i m. 
Poznania, Mowy wygłosili: ir*in. Wy­
bicki, premjer Ponikowski, kard. 
Dalbor, wip* min. Seyda, g»n. • Ra- 
sze vski, rektor uniwersyletu prot. 
Święcicki. wiceprezydent miasta dr. 
Ki ©dacz i w imieniu urzędników 
Gandkowski.

Prezydent ministrów wręczy! 
ustępuiącemu ministrowi i wicemi­
nistrom listy z podziękowaniem od 
Naczelnika Państwa. Projektowany 
galowy obiad pożegnalny został od­
wołany, za co Min. b. Dz. Pruskiej 
przeznaczyło na głodnych m. Poz­
nania miljon mk. O godz. 19 pre­
mjer przyjął delegację teatru Naro­
dowego i komitetu politechniki, o 
godz. 2 > w sali Tronowej odbył się 
raut. a o godz. 23 prezydent mini­
s tró w  opuścił Poznań, udając się 
do Warszawy.

7
L ś otwarcie konferencji w Genui.

WIEDEŃ, 9 (PAT) „N»ue Preie 
r^risse“ donosi z G«nui: Pierwsze 
?nbliczne posiedzenie konferencji 
^ostało wyznaczone

^ a n io d s e j ^ e k  n ą ^ o d s .  14.
Zabrani przedstawiciele Małej 

fcntenty odbyli wczoraj naradę w  
notelu „Bristol“, gdzie mieszka dr. 
oonesz. Dotyczyła ona wspólnego 
postępowania w sprawach gospo- 
^arczych. Po poł. dr. Benesz odwie- 

włoskiego min. Szanzera. Kon- 
lerenoja ta dotyczyła udziału przede

stawicieli Małej Ententy w  nara­
dzie przedwstępnej, którą wyzna­
czono na niedzielę. J«tk słychać Ma­
ła Ententa nie weźmie udziału w 
konferencji przedwstępnej.

GENUA, 0 (PAT) WBK. Z okazii 
otwarcia konferencji miasto całe zostafo 
udekorowane lianami. Ludność życzli­
wie witała reprezentantów obcych państw^

GENUA, 9 (PAT) Wczoraj przy­
był tu mm. Skirmuni Dzisiaj rano 
przyjechali do Nervy Wieniawski
i  Stra3sburger z resztą

dttitgacji p c iik ie j.

O godz. 9 rano odbył min. Skir­
munt półtoragodzinną naradę z Be­
neszem, Bratianu i Ninczicem. Na-
raii.i została wznowiona o godz. 17.
O godz. 14 min. Skirmunt złożył 
wizytę ministrowi spraw zagrani­
cznych Szancerowi, o godz. zaś 15 
delegacji francuskiej.

Delegaci przybywają nieustannie.- 
W Rappalo zamieszkały delegacjo: ro­
syjsku, estońska, łotewska, rumuńska i 
serbska, w Nervi—-delegacje: polska, uie- 
inieckft, bułgarska i austrjacka, w Ge­
nui delegaci: Anglji, Francji, Szwajca­
rii, Włoch i Beteii. w Pęgli—delegrąci; 
'Dauji, Holandji i Japonji. Delegację ro­
syjską strzeże 80 agentów rosyjskich, 
oraz specjalny oddział policji włoskiej.

GENUA, 0 (PAT) W wywiadzie u- 
dzielonyin korespondentowi „Timesa“ 
Oziczerin powiedział, między innymi: 
Konferencja genueńska może daó po­
myślne rezUltuty, polegające jeżeli uie 
na ogólnej odbudowie Europy, to przy­
najmniej na podpisaniu różnych poszcze­
gólnych traktatów. Kosja je st zwolenni­
czką rozbrojenia. Na konferencji doma­
gać się będzie, ażeby Europa cała wy­
powiedziała się przeciwko atakowaniu 
Üosji przez bandy zorganizowane w Ser- 
bji i Rumunji. Rzeczoznawcy rosyjscy 
przygotowali iuz wnioski do każdego z 
poszozególnycn punktów programu kon- ( 
ferencji. Oziczerin spodziewa się, że kon­
ferencja wnioski te przyjmie przychyl­
nie. Rosja nie stawia jako warunek sine 
qua non oficjalnego je j uznania, wyma­
gać będzie natom iast bezwzględnie ró ­
wnego traktowania jej z wielkieini mo­
carstwami. Jednakże zdaniem Cziczerina, 
gwarancje wykonania traktatów  ekono­
micznych może dać tylko uznanie Rosji 
sowieckiej de jure. Z Polską stosunki 
znacznie się poprawiły i ataków ze stro­
ny Polski Rosja już nie przewiduje.

GE,\UA, 9 (PAT) Lloyd George, 
który tu wczoraj przyjechał odbył pier* i 
wszą rozmowę z min. Scanzeram i pro- ; 
zydentem min. Factq.

GENU\ 9 (PAT) Dr. Benesz kon- i 
ferował wczoraj po południu *  delega* 
tami Polski, Rumunji i Ju^oslawji w 
sprawie ustalenia wa ólnej iinji postę­
powania na fconfarencii. Pozatem 
prtmjer Czechosłowacji odbył naradę z 
ministrem spr. *agr. Śianzerem, dele­
gatem francuskim Seydou, oraz Albertem 
Thomasem.

LEAFIELD, 9 (PAT) Angielski biu­
letyn urzędowy. Lloyd George, który 
w drodze na konferencję genueńską za* 
trzymał się w Paryżu, został powitany 
na dworcu przez Pomcarego, szefa de­
legacji Baithou, oraz ambasadora angiel* 
•kiego. Przed od azdem przyjął kilku 
wybitnych angielskich dziennikarzy w 
Pary&u. D iii poranne wydania gazet 
zamieszczają sprawozdanie z to) kon­
ferencji.

Korespondent „Timesa* podał*, ia  
Poincare żywił obawy, czy ugoda bulort- 
•ka będzia áciíle prKflstrzfltfana.^Oficlal-

ny komunikat wspomina, ie  oba] 
premjerzy omawiali szczegółowy pro* 
gram konferencji i doszli do

śc is łe g o  poFozusnlsiitia.
Porozumienie dotyczy zarówno gwa<* 

rancji politycznych, które mają być u- 
dzielone, jak i traktatów podpisanych 
przez Francję, oraz prawa sprzymierzo* 
■"łych do odszkodowań. Lioyd Georga 
zaznaczył, ie  demokracja angielska przy­
wiązuje wielką nadzieję do konferenc|l 
genueńskiej. Angielska demokracja nia 
mo£a pominąć żadnego ćrodka, któryby 
szedł na rękę konferencji i zarazem 
wystąpi przeciw wszystkim czynnikom, 
uóreby chciały zmniejszyć jej sukces. 
Poincare zaznaczył, ie  francuscy dele­
gaci uczynią wszystko co jest w ich 
mocy, ateby zapewnić konferencji cał­
kowity sukces i w ramach ugody bu- 
lońskiej chcą ściśle poprzeć program 
al;antów. Życzeniom Poincarego jest; 
być w najściślejszej harmonjl z Anglją 
tak na konferencji genueńskiej, jak i 
wogóle. Doniesienia innych korespon­
dentów podają, i l  Lloyd George wyraził 
się, i i  polityka 9plendid isolation by* 
łaby kieską w dzisiejszych czasach»

GENUA, 9. (PAT) Wedle doniesień 
pism tutejszych

'porządek dzienny  
konferencji aie zestal jeszcze ustalony. 
Dopiero dziś na konferencji premjera 
Facty z min. Stanzerem oraz delegatami 
angielskim i fr&ucuskim nastąpi ustalenie 
porządku dziennego. Jednakie ]ui dziś 
jest pewnera, że na pierwszetn posiedze­
nia koifsrencji, które się odb dzie w po­
niedziałek będzie przemawiał Facta, Lloyd 
George i Barthou.

Pierwotnie ustalono, że przemawiać 
będzie tylko włoski prezydent min strów. 
Lloyd George zsiądał, użeby mu dano 
sposobność do wygłoszenia przemówienia, 
ponieważ opinja publiczna Anglji oczeku­
je jego oświadczenia, które się ca całym 
świecie odbije głośnem echem. Wobec 
tego także i delegat francuski zażądał 
takie glosa. Na&tępnie po mowach nastą­
pi wybór komisji, która zajmie się kwe- 
stją rosyjską. Zdaniem pism w komisji tej 
wezmą udział: Włochy, F ancja, Niemcy
i Rosja. Inne państwa bądą miały delega­
tów w komisji dla spraw finansowych, go­
spodarczych i komuuikacji, w który h to 
komisjach zasiadać będą przedstawiciele 
wszystkich państw biorących udział w kon­
ferencji.

WiEDEN, 9. (PAT) Donoszą z Ge­
nui, że Cziczeriń zawiadomił, iż 

Lenin ma przyjeehać do 
G ^ n u i

celem osobistego zetknięcia się- a Lloyd 
Georgem.

żjflii ¡ it a n i  m 6. Ma.
KATOWICE 9 (PAT) Dowiadujemy 

Się z Oliwio z miarodajnego źtó ta co 
następaio Ddi właśnie władze koalicyj­
ne dowiedziawszy sit, że na cmentarza 
iydowskim a»i«dzy Gliwicami a Sośnicą



1 , i u  ' . -  10 kwietnia i%sz itku.

przechowywana jest broń niemiecka, ry- 
słały jedną kompanję francuską na miej­
sce dia dokonania rewizji, i rzeczywiście

Kd kaplicą cmentarną znaleziono znaciną 
ić broni, w tem karabinów rocznych i 

»«szynowych oraz wielką ilość amunicji* 
Ody żołnierze weszli do podkopu nastą­
pił silny wybucb, z powodu którego zgi­
nęło 7 pjonierów i 4 żołnierzy. Zabity 
został również jeden francuski urzędnik 
policji. Rannych zostało 10 źołoierzy oraz
I cf terów. Stwierdzono, że magazyn z 
bronią był podminowany i ie  eksplozja 
nastąpiła wskutek specjalnego urządzenia.

Kronika polityczna
P ro p a g a n d a  za g ra n ic zn a .

Pod protektoratem Ministerjum spr* 
zagranicznych, a z inicjatywy i pod re- 
da keją profesorów Bujaka i Romera przy* 
gotjwuje s.ię wielkie wydawnictwo infor­
macyjne o Polsce. Wydawnictwo to prze* 
znaczone je it dla zagranicy.

Inne państwa, jak Ćzechosłowac a, 
Finlanda, Rnmunja, Węgry i inne wystą­
piły już, na tynku księgarsKim międzyna­
rodowy u z bardzo b esteto! wydawnic­
twami tego rodzaju. Brak jest na nim 
Iródłowej i gruntownie opracowanej książ­
ki o Polsce odrodzonej. Wydawnictwo 
praca dwuch profesorów wybitnych, ma 
taradz ć temu brakowi.

Z  ta r g  Ja p o n ji z  Sowietsim i.
Prasa japońska otrzymała wiadomo­

ści z W ładywostoku o stu ciu się wojsk 
iapoiiskich z bolszewikami. Nastąpiło 
fu w skutek togo, ¿e wojska sowieckie 
walczące z powstańcami, w targnęły do 
pasa neutralnego, ustawionego koło W ła­
dy wo.stoku przez dowództwo japońskie. 
Najście wojsk czerwonych na pas neu­
tralny, uważa opinja japońska jako nie­
dopuszczalny afront, który może pocią­
gnąć za sobą bardzo ważne konsekwencję.

S p ra w a  Eiu m e .
Z Belgradu donoszą, że rząd jugo- 

fcłowiańoki wysłał notę do Paryża i Lon­
dynu, w której prosi o pośrednictwo 
b rancjl i Anglji w celu zaprowadzenia 
ł« łu  we Fiuine i wykonania truktat.i w 
kapał lo. Z podobną notą zwrócił jaię 
rząd Jugosław ji także do Ligi Narodów.

Sprawa-dłuflów h polacznyJi.
Ja ¿ wiadomo, iarłr.ą z bardziej 

ikom pikowanych kwasfyj gospodarczych 
w Pnństwie jest sprawa cpłaty przed- 
woicnnych długów zaciągniętych na 
hipoteke, jek również sprawy pożyczek, 
udz clonych w i stuch zastawnych przed 
wojną iak t po wojnie. N

Przedstawiciel biura .BIP“ zwrócił 
się do dyrektora T-wa Kredytowego z 
prośbą o jáknajszersze wyjaśnienie spraw 
zw.ązanych z dz ał&lno£ć<ą T-wa Kre­
dytowego i otrzyu.ał następujące wy­
jaśnień e:

T-wo Kredytowe m. Łodzi stosunek 
swój do dłużników, tak przedwojennych, 
jak powojennych reguluje na podstawie 
przepisów walutowych z miesiąca kwiet­
nia 1920 r., to jest od pożyczcie udzie­
lonych w listach zastawnych tok przed 
wo • ą, jak po wojnie pob era rafy 
amortyzacyjne, półroczne w markacn 
polsioch, w relacji 216 za IGO ro., a le  
też i wypłaca posiadaczom listów za­
stawnych za papiery wylosowane i za 
lupony ubiegłe w tym samym stosunku. 
W ostatnich czasach posiadacze listów 
zastawnych przedwojennych (niewyioso- 
wanycb) źąd ią za nié podobno, fanta­
stycznych c n, spodziewając się, że Rząd
l Sejm przyjmie inną wyższą relację, 
nietylko dla długów prywatnych przed­
wojennych, lecz i dla listów zastaw­
nych.

Stąd wytworzył się pewien strach 
u dłużników i pobożność do spłacania 
przedwojennych pożyczek towarzystwa. 
Obawy te są bezwątpienia przesadne i 
nieuzasadnione.

Co się tyczy wierzytelności T-wa 
kredytowego powojennych, to tu nieza- 
chcdzą żadne kolizje. Towarzystwo wy­
daje pożyczki w Ustach zastawnych 
5 i 4 1 pół proc. dziesięciokrotnie wyż­
sze, niż przed wojną.

T-wo Kredytowe m. Łodzi kończy 
( dniem 1 listopada rb. 50 lat swego 
Istnienia. Przez ten Czas odegrało ono 
ważną rolę w kierunku pomocy obywa- 
Udota i — retWQ}u eeis.it*.

Djs i  otrzym anie piei iędzy na hi­
potekę od osób prywatnych, lub ban­
ków, naw et na przesadnie wysoki pro­
cent, należy do rzeczy wprost n iew y k o ­
nalnych. (bip

Sprawy robotnicze.
D ookoła sira jk u  m ajstrów  

f a b r y c z n y c h .  •
R ezolucja .

Dn. 0 kw ietnia 1922 r. odbyło się 
ogólne zebranie wszystkich sekcył od­
działu łódzkiego Zw. Majstrów, które za­
stanawiały się nad obecną sytuacją stra j­
kową.

Po dwugodzinnych debatach przy­
ję to  jednogłośnie następujący wniosek:

„Zebrani, na nadzwyczajnem zebra­
niu członkowie sekoyj uieoblętyoh straj­
kiem, a mianowicie przędzalni oienkioj, 
wykończalni, drukarni i rytowników, 
przędzalni zgrzebnej 1 mechanicznej, u- 
ważając żądanie sekcji tkacki«! za słusz­
ne i umotywowane, jako dowód poparoia 
dla nich, uchwalają toleżeńskie opodat­
kowanie się w wysokości 10 proc. od ty­
godniowych zarobków. Tych kolegów, 
którzy nie zastosują się do powyższej 
uchwały uważać, jako łamiących soli­
darność związkową i nazwiska ich poda­
wać do wiadomości i sądu ogólnego ze­
brania,“.

Prócz tego uchwalono drugi wniosek:
„0 ile po 2-ch tygodniach przemy­

słowcy trwać będą w eweni nieprzejod- 
nanem i szkodliwein dla kraju i klasy 
pracującej stanowisku, zebrani uchwalają 
gotowość poparcia strajkujących tkaczy 
ogólnem wystąpieniem z praoy majstrów 
wszystkich sekcyj".

Pruwoubwani« ręboinifea 
t e ś n a y o  w  v < ¡ o l k o p j |£ c e *

Od przeszło pół roku starał się 
Związek Robotników Polnych i Leśnych 
Z.Z.P. o zawarcie umowy dla robotników 
pracujących w lasach w Wielkopolsko, 
lecz niestety, pracodawcy lasów prywat­
nych starali się różnemi wykrętami do 
tego nie dopuścić a co najmniej sprawę 
przedłużyć.

Dyrekcje lasów państwowych także 
w licznych wypadkach występowały 
wprost prowokująco a teror z ich strony 
był nie mniejszy od właścicieli lasów 
prywatnych.

Po usilnych staraniach ze strony 
Z. Z. P. odbyło się dnia 7 października
1921 posiedzenie Komisji Rozjemczej, ua 
którem została uregulowana tylko płaca 
godzinowa, zaś co do u tu le n ia  zarobków 
akordowych miało nastąpić porozumienie- 
pomiędzy Związkiem Robotników Rol­
nych i Leśnych Z. Z. P. z jednej struny 
a Związkami pracodawców i Dyrekcjami 
lasów państwowych z drugiej strony, lecz 
tu znów. upór i zła wola ze strony pra­
codawców a dyrekcji lasów państwowych 
szczególnie.

Robotnik leśny pracował za bezcen, 
bo przeciętnie nie zarobił więcej jak  oko­
ło 400 rak. dziennie a w dość lisznych 
wypadkach nie zarabiano więcej jak  200 
mk. dziennie.

Zjednoczenie Zawodawe Polskie sta­
rało się usunąć podobny wyzysk robotni­
ka, a pracodawcy z jaśnie panami z dy­
rekcji lasów państwowych dalej prowo­
kują, bo „my są panami a nie kto inny, 
co nas związki obchodzą, co nas trudne 
położenie robotnika interesuje“.

Na mocy starań Z. Z. R  odbyło się 
dnia 27 marca 1922 r. posiedź*: nie Komi­
sji Rozjemoz-j, gdzie postępowanie pp. z 
dyrekcji lasów było znów to samo, to 
znaczy prowokacja i brak zrozumienia o 
potrzebach robotnilćów. /

W fe c  lo k a to r ó w  w  W a r sz a w ie .
Zarząd główny Centrali Zrzeszeń 

Lokatorskich urządził w niedzielę po po­
łudniu w zabudowaniu teatru Powszech­
nego protestujący wiec lokatorów prze­
ciw uchwalonemu w komisji sejmowej 
projektowijzmiany ustawy o ochronie lo­
katorów'.

Fundusz remontowy zdaniem mów­
ców' powinni lokatorowie składać do 
wspólnej kasy, poczem z funduszu tego 
przeprowadzać imprawy domu, które ko-,; 
m itet a nie właściciel domu uzna za ko-^ 
nieczne. «

Wiec uchwalił rezolucję propono­
waną przez zarząd główny Centr di Zrzf- 
szeń Lokatorskich, której n.;jgiówuiejsze 
•punkty brzmią:

„Zebrani w dniu 2 kwietnia r. b. w 
zabudowaniu teatru Powszechnego, loka­

torzy i sublokatorzy w liozble kilku ty­
sięcy osób domagają sie od Rządu l Sej­
mu takiego przekształcenia ustawy o 
ochronie lokatorów, aby gwarantowała 
każdemu dach nad głową. Wypadki 
eksmisji muszą być ograniczone ao mi­
nimum.

* Uregulowania kwestji sublokatorów

Srzez ustalenie stosunku prawnego mię- 
zy właścicielami mieszkań a subloka­
torami.

Zebrani uznają, że obecne komorne 
je s t  niskie 1 gotowi są każdel chwili 
ponieść ofiary w formie dopłat koiuor- 
nianych na remont i odbudowę.

Zwiększenie opłat powinno być do­
konywane stopniowa, powoli 1 liczyć się 
ze zdolnością płatniczą przeciętnego oby­
watela. •

Zebrani żądają rozciągnięcia ustawy
o ochronie lokatorów na cały obszar 
Rzpp. Polskiej“.

Wielki wiec lokatorów.
W<.zora| w południe odbył sie ns 

Rynku Wodnym wlec lokatorów, zwołany 
przez toarystAO .Lokator*.

S/.ereg mówców wskazywał na zgub­
ne skutki grożące ogółowi lokatorów w 
razie gdyby ustawa o ochronie lokatorów 
ulega zmianie w myśl obecnych ptolek- 
tów. Podobnie .jak wolny handel zawiódł 
w szelkie nadzie e, oraz rzucił społeczeń­
stwo na pastw; pasuarzy, tak i zmiana u* 
s.awy ,o ochronie lokatorów uczyni dach 
nad głową mieszkańców niepewnym. Na­
leży tezw zglęJn ie wznowić ruch budowla­
ny, a rząd w,men wszęlkkmi środkami w 
tem dopomódz.

Zebrani przy.ęli rezolucje, w której 
wzywa ą rząd do budowy domów oraz 
protestują prztc w wszclKim zamachom na 
ustaw u ochron .e lokatorów.

Kalendarzy1*.
Dziś Bzeohjela 
Jutro Loo aa. Wielkiego’
Wschód słon^t, 6 .8-4 
Zachód „ fi m. 53

chód księżyca d m. 45 
Zzckód 8 m. l i

— Z Rady Miejskiej. Posledzanie 
Rfady M klej oiSb^u*w aię we wtorek 
dn. 11 :.w etrda rb. o yodz. 6 pp. pu k* 
tutilnie w sali p >si«dzeń Rody Hićjs.i ej 
przy ul. * omors* «i 16.

— Półkolonie fatnie. Wiórem lat obie* 
głych m sjł . ..tuzu*‘£ w o-c.u paw ;- 
tacb m asta półkolonje leiau dla daeci: 
w parna księcia Józ ia lJon o ski - o, 
w parku .ZródLs.ia*, przy ul y C uea- 
tarnej, Zgierskiej i W zocrs. ( j . )

— Rozstrzygnięcie kenkmsu na pomnik 
Kościuszki. Uuettua. s tan R..u> Micpiticj 
ouuyi .'.tę sąd konkursowy na pomnik 
Kościuszki. W obecności {rz dstawicieli 
świata artystycznego Wars;rf vy i Łodzi, 
architektów i prasy, powitał ob^cuych mi. 
Sz^nfil!.

Z 18-tu prac zoztało odrzuconych 15, 
zaś x pośrod trzech po;ost łych wybruno 

'd<> nagrody 1 pracę nr. 1S pod godłem 
„Obro! a“ (6 głosów), do nagrody łl-fj 
pra'ję* nr. 10 pod godłem „K :;ciuszko* 
(4 głosy) i 111-sj pr; «:ę nr. 15 pod godłem 
^Sztandar“ (6 giosówł. S ąd n ie  polecał 
iatlntj pracy > zakupu.

W ostatecznej swei konkluzjś sąd 
konkursowy zaznaczył, że ełne az ojólny 
poziom artystyczny prac nadesłanych Jest 
nie wysoki, jednakie trzymając się ściśle 
wykonania warunków konkursu {za wz^lę 
dnie najlepsze prace, uagrody muszą być 
wypłacane), sąd konkursowy widział się 
zmuszonym nagrody wyznaczyć, lecz nie 
polecić żadnej pracy do wykonania.

Po otwarciu kopert okazało się, że 
autorami prac są: 18—pod godłem »Obro­
na*—Stanisław Pawłafr, W 8rs;i*a, Nr. 10 
— pod godłem .Kościuszko*—-W. K.nop- 
k a ,‘Łódź, Nr. 15—pod godłem „Szt-iadso“
— Franciszek Rot, Warszawa.

— Nowy cennik. Komisja do bada­
nia ceu i zysków w Łodzi wydała uowy 
cennik obowiązująoy w obrębie m. Ło­
dzi na miesiąo kwiecień, aż do odwo­
łania:

Pszenna mąka pytlowa za funt mk. 
180, chleb żytni pytlowy 4 Juutowy ,w 
hurcie 2t0 mk. w detalu 200, bułki 7 
sztuk na funt, jedna sztuka 20 mk., kar­
tofle za 25 kig. 1200 mk., kawa cejlon. 
palona 1 funt OOO mk., kawa santosa 74.0

mk., cacao holenderskie 400 mk., cykorji 
Bohnta 250 mk., cykoria gleba 230, ro­
dzynki korynt. (¡00, sułtańskie 1100 ¡nlu 
migdały gorzkie 740, migdały słodki# 
1650 mk., mak soo mk,, jigl prasować 
840, sznurkowe 400, daktyle 5(50, poma­
rańczo małe sztuka 00 mk., średnie 89. 
mk., duże 140 mk., mlfko nie zblcrap© 
Iłtr ISO mk., śmietana kwaśna 400 
Śmietanka ooo mk., masło śmietankowi 
1000 mk., osełkowe Odo mk., kuchen»?, 
560 mk., ser śmietankowy 450 mk., tw^ 
rogowy 110 mk., Jajko od 30— 40 ni»* 
Wołowina norm. 2a 1 funt 18Ó mk., 
łowlna bez kości 280 mk., polędwica M  
mk., łój 280 mk^ wołowina koszerna iW 
mk., clelęolna norm. 160, koszerna 
mk., wieprzowina 240 mk., schab 1 bale­
ron atio mk., słonina l sadło 440 mk.., Hm»- 
lec 550 mk., jftlcceon 330 mk., kielba«1 
zwyczajna artO mk., lepsza krajana 8®° 
mk., krakowska, pasztetowa 800 'fl»g 
serdelki 5 parówki 860 mk., szynka ^  
dzona z kością 880 mk., bez Vośei 
mk., baleron i polędwica wędzona 4*° 
mk., boczek surowy 400 mk., ’ gotowani 
440, szynka i baleron gotowany 500 itt»* 
cukier kryształ funt iJ7ó mk., kostka 
mk. Węgiel gruby i kostka 1 w detolj 
za 25 klg. 550 mk., kostka ii 525, orzec*
i pospólka ooo mk., drzewo rąbane 
budkach za jeden p u d ' 8̂0 mk. Obła“ 
w restauracji 1 rzędu 2 dwuoh dań 8^ 
mk., 11-rzędu 250 mk., kolacja w rest*' 
uraoji i-rzędu (pieczyste % jarzyM)<
II-rzędu 300 mk. Pora objadowa od 
dżiny l-szej do G-ej po południu. Po[* 
kolacji od godziny 8—ll-c j  wiecz. (b'P

~  Loterja Czerwonego K zyta. Loj/
I pienięinej loterii Czerw. Krzyża s% ®'J 
nabycia po 1200 mk., — iwiart'il P5 
300 mk. w biurze Czerw. Krzyża (Piotf‘ 
kowal o 06), w kantorze wyrntany i l°‘ 
terji S. Weinbarga (Piotrkows a 
oiaz w większyci) sklepach i banka;1’“ 
Wygrywa 15 tys. losów. Najwięksi* 
wybrana 2 m IJońy mk.

— Obławy. W ostatnich dniach l* 
róinych «•.¿•.¿ciach miasta zarządzono 
liczne obławy. W obrębie 5 komisarjaW 
za'rtymar.o b-u _dowodu 43 osoby, 1 
Których część przesłano do odpowie^' 
nich komisnrjatów ceiem sprawdzeni 
tożsamości sairzymanych. W obręb!3
7 tom -»ar.cfu i na dworcu Łódź*fs' 
bryc5t<ia z pomiędsy zatrzymanych Prt9'. 
siai o do urzędu iled ẑ (?o 2 Irohiety I
4 mężczyzn, z których dwaj: S. Adami®"
1 K. PowłowsM brali udział w napadzl* 
na Q. Wa ngod, której zrabowali większł 
sumę pieniędzy. W 8 komisariacie 
resztowa o 11 podejrzanych Ofiób. (b*?

— Zamach samobójczy. Wcaorał ^
9 rano w u a o Uuu.a jVfi 9, pr^y u"
Di einei, ut łowała otruć się eublimatct« 
B Borowiecka, zam. przy ul. Przeja*“ 
JVi 73. Zawezwany lekarz pogotowi# 
odwiózł desperatkę do szpitale przy «’• 
Drewnowskiej. (b'P

■ I s a t r ,  muzyka l sztuko. >
---------------------------------. . . ............. .............. . . ,

Teatr Siejski, Csglelnlana 63. 1
Dziś Teatr Miejski dajo „Klątwa, 1 

Seidziowie“~przedstaw ienłe przeznaoz"' 
ne dla Zrzeszeń rob. i int.

We wtorek na dochód kursów io r  
nierskich dokształcających przy D0;‘"
IV dany będzie - „Skąpiec“ w premjer-' 
wej obsadzie.

W środę po raz ostatni dla r/ ^ \  
szeń aktualna komcdja „D/.iejo SaionU 
Ii. Wroczyńskiego.

K oro in te l ig e n c j i  przy  MPK-e-

W dniu  10 b. m. t. j .  w  f°" 
n ied z ia łek , o godz. 8 w lecz, o d b f  
dzie się  zeb ra n ie  d y sk u sy jn e  koi*4 /  
in te lig e n c ji p rzy  N PR -e w  lokalJ 
re d a k c ji „ P ra c a “ (P rze jazd  8, 11 1 
p ię tro ) . N a po rządku  dzienny111 
r e f e r a t  posła W aszk iew icza  n a  t®'

, m at: „K uch zaw odow y w  Polsce* 
O d dzie lne  zaw iadom ien ia  r o z s y ła ć  
n ie  będą.

Szluc-zka
m ad ap o lam y  Ż yrardow sk ie  lu ^  
inne j fa b ry k i 11,600, aug le lsK i ia fl'  
iJanolam  10,500, r^ o in lk l 625, nrze* 
•^eiorailła 2,000, o b ru sy  1,100, c s£ s t*  
u ló ln o  Ż y rard . 1,000 
Szm echel I Rozner, Ł u d i, T io trkow ; 
Łka 100 1 HI Ja  ICO,

p rzez  ob iad  o lw a ite .
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I i l s f f  z  P o m o r z a .
W id m o  s t r s j & u  P o S n e g o .

Zaledwie został zlikwidowany strajk 
w przemyśle pomorskim l poznańskim
* juk znowu staje przed nami widmo 
»owego strajku generalnego — o wiele 
frainfejBzego od poprzedniego, bo strajku
*  rolnictwie.

Na licz nych wieceoh, zebraniach
I powabnych konferencjach powiatowych 
prezesów filijnych Z. Z. P. aomagają sią 
członkowie tej organlzaojl od swych 
przewódców nieustępliwośoi wobeo 
obszarników 1 o 11« nie zmienia cl 
•statni swego dotychczasowego stano­
wiska, użycia ostatecznej broni klaay 
robotni ozej — 6trajku generalnego.

Ochwały takie trzeba brać bardzo 
poważają Z. Z. P. je st najsilniejszą 
organizacją zawodową w Polsce, a w b. 
dzielnicy pruskiej jedynie miarodajną, 
iwłaszcza gdy chodzi o robotnika rol- 
Ł*So, który w »8 procentach jest zorga- 
Blfcowany w tej organizacji. Z. Z. P. 
Jest organizacją zbyt poważną i zbyt 
»arodową, aby lekkomyślnie rzucać 
pogróżki o strajku, a Jeżeli jej klerów 
iicy myślą o tej możliwości, dowodzi 
•®» 4« przebrała eię miarka cierpliwości,
* sytuacja jest bardzo poważną.

.Wiemy z doświadczenia żo w- razie
j^ego zorganizowany kapituł nio omiesz­
ka przez swoją potężną prasę przedsta­
wić sprawę* w. zupełnie fałdaywom 
“Wietlo i 'okłamuj io opiuję publiozną, 
próbować będzie zwrócić Ją przeciwko 
robotnikom rolnym i ich organizacji. 
Aby temu zapobiec, pozwolimy sobie 
przedstawić krótao przebieg zatargu.

Dnia 2 stycznia ,r. b. zwróciło Bię 
»• X. p. ¿o orgtiiiizacyj producontów 
rolnych z propozycją zwołania konfe­
rencji celem opracowania kontruktu na 
rok 1 9 ^ 2  3 i ponowiło tę swoją ropo­
wej«} w dniu 18 stycznia. Obydwa razy 
«fili prcducetici rolni odpowiotiź odmo 
wną. Dnia 17 stycznia złożyło Z. Z. P, 
Ministerstwu byioj dzielnicy pruskiej 
oświadczani©, j 0gt gotuwe każdej 
chwili przystąpić do pertraktacji. Po 
° ‘(r2ynmniu od fibszarnikow odpowiedzi 
enmowąei, y ł,.iy |0 Z. Z. P. wniosek Uo 
ulownych . inspektoratów pracy przy 
* ,jjewództwach poznnóskiem i pomór- 
ficium < zwołanie posiedzenia wspólneg • 
W Pozn .niu posiedzenie to nie doszło 
®° skutku, a na Pomorzu konferencja 
Łestaia wprawdzie zwołana, leoz stawili 
ei.Q na ni;* t_)lko przedstawiciele związku 
Niemieckich" obszarników zorganizowa- 
ni’ch w „Landbund Weioheelg.tu“ —■ 
Natomiast polskie Zjeduoczenie Produo. 
r° lh . ją  zbojkotowało, żądająo zwołania 
‘ oiiftrcncji do... War>zavvy. Na pertrak ­
tu je  w W arszawie Z. Z P. zgodzić hiq 
•'aQQą niiarą nie mogło a to z powodu 
*ego, ¿o wobec odmiennych w arunków  
6j>spci<jarczych nie mogło być mowy o 
Wożeniu Jednolitego kontraktu dU całej 
Kzeezypoapontej.

Koootuik rolny w b. Kongresówce
1 Małopolsce je st słabo zorganizowany

i mniej uświadomiony od robotnika w 
Daszaj dzielnicy i wskutek tego stoi się 
pod wielu względami o wiele gorzej. 
P rzy zawieraniu wspólnego kontraktu 
robotnik pomorski i poznański straciłby 
niejedną ciężko zdobytą korzyść i za­
m iast swój byt polepszyć, pogorszyłby 
go' o wiele. Na to Z. Z. P. ugodzić się 
pod żadnym  warunkiem nie mogło 1 za 
żądało oddiiolnych dia województw 
poznańskiego i pom orskiego pertrakta- 
oyj. Zrozumiał to i m inister praoy 1 o- 
pieki społecznej, który Btojąc pierwotnie 
na stanow isku obrad w W arszawie, po 
dokładniejszem zaznajomieniu się z 
stosunkami od tego stanowiska odstąpił
1 wypowiedział się za cddzielnemi umo­
wami.

Obszurnioy nie mogli eię pogodzić 
£ tem, że ich tak dobrze obmyślany 
plan spełzł na niozem i uporczywie 
trw ali pray żądaniu wspólnego kontrak­
tu  Dopiero w dniu 21 m arca zjechali 
się pod n. ciskiem rządu do Poznania, 
aby tam obradować z przedstawioielaml 
Z. Z. P. nad kontraktem  na rok bielący. 
Od tego dnia toozą się pertraktacje, 
k tó re  chwilowo przerwane — dnia 5 
kwioinia znów się rozpoczęły. Dotych­
czas ¿ułatwiono tyj ko kilka punktów. 
W inę za to pono32ą znów związki ob­
szarników, któro nio ohcą się zgodzić 
na oddzielne dla Pomorza pertraktacje, 
a prócz tego że nie myślą o ulepszeń u 
istniejącego kontraktu, iecz nawet zinie-; 
mć g ‘ ohcą na wielką niek rzysó ro­
botnika.

Z. Z. P poczyniło wielkie u s tę p ­
stw a, afoby zatarg załatwić na drodze 
ugodowej, lecz n!e można żądać od 
niego, ażeby zgodsiło się na warunki, 
któro popchną robotnika w ieszo.e 
w iększą b u d ę  i zrobią ?. niego niewol­
nika. Przeciwko takim zamierzeniom 
robotnik rolny zdocydowany je s t bronić 
eię do ostateczności.

Rozgoryczenie z powodu niezawar- 
cia kontraktu i zpmietzoń obs arników 
je s t pomiędzy robotnikami rolnymi w 
tei chwili ogrom»)©, »» potęguje się ono 
jeszcze-na widok licznie wyrzucanych 
z  wieloletniego niejednokrotni© miejsca 
procy działaczy rob tnioizyoh. Nie po­
trzeba tu żadnej agitacji, aźuby nagro­
madzony prowokacyjną robotą obszarni­
ków muterjał wybuchowy się zapalił
i płom eń ogarnął w mgnieniu oka całą 
dzielnicę. Skutków tkkiego strajku ge­
neralnego chyba przedstawiać nie po­
trzebujemy, dość stv jordzić, że byłby 
on straszną klęską.

Niechże to wszystko wezmą sobie
i obszarnicy i rząd do serca i niech 
pierwsi raz przynajmniej wezmą wzgląd 
na cjężką dolę tak  długo przez nich 
wyzyskiwanego robotnika i czynem 
stw ierdzą swoją „obywatelskość* a rząd 
niech pilnuje sprawy, aby nie stai.ąć 
później 'bezradnie wobeo sytuacji. .

Jaza.

Prace i płace w  przem yśle
a m e r y k a ń s k im .

W celu uzyskania jasnego wyobre- 
nia o zni anach, jakie wojna sprawiła 

”, Przemyśle amerykańskim, oraz o skut- 
«<a zastoju prieraysłowego, "¡aki nastą* 
»i r  P°̂ 0A:'e roku ubiegłego zarządziły 
- t(frŁ2e. Gm rykaóskie urzędowe zbadacie 

otunuów> panujących w przemyśle od 
wt sjtdmiu.

Badania dotyczą mianowicie: wyso­
kość* zarobków, d ługośc i czasu pracy 
,7 ”  Robotników w poszcrególnycb 
fabrykach i zakładach zajętych,
i a 4 ?. Pobieranych płac zbadano do  ̂
M  stosunki w ac najw ażnie jszych zakła- 
cłcu przemysłowych Ameryki, zatrudnia­
jących około l,4oo,000 robotników; jest
o m nie} więcej U;ieili4ta część wszystkich 

ro b o tn ik o w  w Ameryce.
Badania wykaiały’ ie od roku 1914 

«z Co września roksj 1020, kiedy to prze- 
uiysł amerykański do&ięguął najwyższego 
Łtanu swtj wytwóretefici, zarobki godzin­
ne robotników podniosły się 0 156 proc. 
Ud tego czaiu feż do połowy roka 1921 
ipadły znowu o 16 i pół procent.

Zarobki tygodniowe podniosły się od 
lipca roku r>l4 do lipca 1020 o -140 pro­
cent, pueciętnie na 80 dolarów. Do lipca 
!° A  i #2i nastąpiło obniłenie zarobków
o pioeea^ co uczyniło mniej więcej

7 dolarów. To obniżenie zarobków spo­
wodowane zostało n;etyie obniżaniem płac 
lie ograniczeniem wytwórczości zakładów.

Znamienne jest, żc zarobki robotni­
ków niewyuczonych obniżyły się w sta. 
pniu o wiele wyższym aniżeli zarobki ro­
botników wyuczonych; dalej stwierdzono, 
że zarobki mężczyzn wogóle obniżyły się 
więcej aniżeli zarobki kobiet. Tłomaczy 

^się to tem, że niewyuczeni robotnicy nie są 
zazwyczaj tak dobrze zorganizowani, jak 
ich koledzy wyuczeni i dlatego nie zdoła­
ją oni tak skutecznie opierać się obniże­
niom płac. Co do kobiet, to zaprowadzo­
na właśnie w ostatnich latach ochrona 
prawna pracy kobiet, dopomogła im wie­
le do utrzymania zarobków w wysokości 
koniecznej.

Naogół obn żenie zarobków nastąpi­
ło dopiero w kilka miesięcy po nastaniu 
kryzysu przemysłowego, a mianowicie do­
piero z końcem roku 1920 i z początkiem 
roku 1921. W drugiem półroczu roku ubie­
głego obniżanie zarobków zwalniało tro- 
ekę, ale trwa aż dotąd. Zdolność kupna 
stanu robotniczego obni£yła się wskutek 
tego przeciętnie o 2 procent, co znowu 
odbija się źle na gałęziach przemysłu, 
skezsaych ns konsumentów krajowych. 
Dalsze obniżenie zdolności kupna ludno­
ści rcbotaiczej zostało spowodowane przez 
brak pracy. We wszystkich zakładach 
przemysłowych obniiyła się ilość pracy 
w caasie od !ipcx rokta 1920 do lipca ro­

ku 1921 o 37 pro ent. Z się towte- 
ś iwie dopiero w paiuz.ermku ro-tu 1920. 
a już w grudniu nastąpiły wydalanh z 
pracy w szerokich rozmiarach. Podczas 
gdy w czasie od roku 191 i—1920 liczba 
robotników w różnych zakładach wzrosła
o 50 procent, w kutek kryzysu w latach 
1920 i 1921 spadła ta liczba o 6 i pół 
procent niżej liczby z roku 1914. I tutaj 
znowu najwi^ce; ucierpieli robotnicy n.e- 
wyuczeni, najmniej zaś kobiety.

Co do czasu pr^cy wykazały bada­
nia, że kiedy w roku 1914 czas pracy "ty­
godniowej wynosił 53,7 godzin przeciętnie, 
w roku 1020 Spadła ta liczba na 60 go­
dzin, a w początku roku 1921 na 45 Ipół 
godzin.

Stwierdzenia powyższe co do obni­
żania płac i ograniczania sąjęda nabie­
rają szczególnego znaczenia, gdy się je 
zestawi ze zmianami kosztów utrzymania, 
jakie następowały w tym samym czasie. 
Badania stwierdziły, ie  jakkolwiek w la­
tach 19^0 i 19Jl zdolność kupna ludno­
ści robotniczej jyła znacznie większą ani­
żeli przed wojną, obecnie, ponieważ obni­
żenie płac wciął Jeszcze następuje, różni­
ca ta wnet zapiwo: zaniknie i zdolność 
kupna ludności robotniczej zrówna tię 
wkrótce ze stanem jej przed wojną.

Oświata i Szkolnictwo.I ■■■V ■■■ ■■■■ ■■«■■■w■■■■...w
S zk a ła  Natak Ś c i s ł y c h  

tar K l iP G s a w io i
W roku bieżącym rozpocznie swe 

czynności w Warszawie- szkoła korespon­
dencyjna nauk 'Cisły'h, której radaniem 
jest:

1) Udzielanie wyższego wykształcenia 
na odległość w zakresie nauk ścisłych
i Ich zastosowań do te hniki.

2) Umożiwienie uzupełnienia ' wy­
kształcenia maten etycznego i teclincznego 
osobom, które Już rozpoczęły wyższe 
studia, a przerwały je z powodu wojny 
światowej.

3» Kształcenie i dokształcanie nau­
czycieli szkół średnich i zarodowych 
przedmiotów wiedzy śc:słej (matematyki, 
mechaniki, fizyki i asironomji)

Ministerstwo Wyzn fi Religijnych i 
Oświecenia Pubiic nego ulziellło Szkole 
Nauk Scis ych swego poparcia i przyrzekło 
u Uw.ć kierownictwu Szkoły jej urucho­
mię. iie.

Szkoła Nauk Ścisłych składać się ma 
na razie z wydzi ów: l) matematyczno- 
fi tycz ego (grupa ma ematyczna i fizyczna);
2) In.ynierjl (gru a inźymerji lądowe, 
inżynierii Vod ej i miernicza); 3) ntecha- 
n ecnego i i) elektrotech lcz< ego. Kurs 
na ws/yst ich wydzla ach technicznych ma 
trwać trzy lata.

Do szkoły nauk ścisłych przyjmuje 
się osoby bez różnicy płci,* posiadające 
maturę, uznaną przez Minist. Oświecenia. 
Osoby, nie posiadające matury' (lecz 
ŚAl.oectwo sześcioklŁSDwego wykształce­
nia), lub matur,, nie uznaną przez Minist. 
Oświecenia, mogą być puyięte do szkoły 
po ukończeniu rocznego kursu przygoto* 
wawczejjo.

Podania o przyjęcie przyjmuje kan- 
celarja szkoły, (Bracka 18 m. 4, Tow. 
nauczycieli szkół wyiszych i średnich) na 
imię dyrektora szkoły, prof. Bolesława 
Lebfedrińskietjo.

Do pocian a o przyjęcie do Szkoły 
Nauk Ścisłych należy załączyć: 1) szczegó­
łowy źyclory.; 2} maturę (or ginął ub 
odpis); ¿) świadectwo z odbytych studjów 
wyższych (o ile petent odbył takie siudja)
i 4) 2 fotografie, poświadczone przez od­
powiednią władzę. Do podania o przyję­
cie na kurs pnygotowawczy należy załą­
czyć: l) życiorys; 2) świadectwo szkolne 
(nie mniej niż 6 klas); 3) 2 fotografje;
4) płaca immatiykulacyjna w  kwocie" 2 
tys. marek.

Kurs przygotowawczy rozpocznie się_
1 maja r. b. i bądzie trwał do 1 sierpnia 
1928 roku.

Liczba wskansów zarówno na wszyst­
kich wydziałach Szkoły, jak I na kursie 
przygotowawczym jest ograniczona. Pierw- 
ezeń two mają qsoby, mieazkające na 
prowincji.

Szczegółowy program i instrukcję 
lnożna nabywać w kancelarji sakoły po 
cenie mk. 100.

Ruch w y d a w n ic zą .
„ P r z e g l ą d  S ^ i a ł o w j f u .
Nowy egzemplarz »Przeglądu Ś w ia ­

towego" tak pod względem treści, ilu­
stracji, jak i technicznego w y k o n a n ia  
¿miało rywalizować moie z zegranłcz- 
nemi czasopismami.

Nowi? zeszyt zawiera; F*i**w*»v pa-

Nie zwlekać
z iak ap e m 7  gdyż  ro b o ta  z d r o l i t a ,  
pom im o tig o  firm *  S am eo h s l ł Boz- 
o er, Ł ó d i,  P io trk o w sk a  KO I f t lj»  

. 160, sp rz e d a je  « tar«  zap aay  
k le j g a rd e ro b y , tow arów  i b ie lU n ?  
po d a w n ts jszy cn  cenach .

Przez obiad otwnrte.

triotyzm. S. Kurullszwłlit Melodja wio­
senna. Klub gruzińsko-poUbi. Gruzje,
H. C. W.: Dziwy życia. Poto-Kronlka. 
Dr. Józef K.t Eugenlka. Przegląd te­
atrów europejsMch: Polska, Włochy. 
Francja. Jak Bóg stworzył redaktora. 
S t Gralewaki: Lenartowicz, Jako poeta
i rzeźbiarz. Historja pisanek. J. KI. 
Malicki: Czterdziestolecie działalności 
Wł. Pytlaslńskiego. JL K. M.j Z turnieju 
walk zapaśniczych w Warszawie. Z 
dziedziny kryminalistyki: Olbrzymi pro­
ces peskarzy. Księżna Czetwertyrtska 
złodziejką. Satyra i Humor. Esperanto 
Fako: Charles Baudoleire: La ludlło de 
l‘mal richulo. Rablndranath Tagoret 
La vojo ds IMrJano ei la kreskanka 
luno. Mody. W wolnych Chwilach* Po­
tykanie ognia, rozbijanie pięścią bruków 
Ud. Priemysl 5 Handel.

Redakcja i administracja vPrzeg'ądu 
Światowego3: Warszawa, ul Sienna £3.

„ I S e c h s i t i k 11
(Miesięcznik tochniczDy. Warszawa, 

Marszałkowska 46).
Kwietniowy zeszyt „Mech-tnika“, 

poświęcony potrzebom kolejnictwa, przy­
nosi następujące artykuły : Koleje elek­
tryczne,— Jak  1 czem smarować? — Jak 
najkorzystniej naprawiać tabor kolejo­
w y ? — Nowa drogi.—O nar2ędziach m e­
chanicznych do robćt torowych,—Bilans 
cieplny parow ozu.- - 0  spawaniu metali 
w łuku elektrycznym. — Obróbka cylin­
drów, parowozowych. — Stosowanie tuloi 
w cylindrach.—Kralowy przem y-ł kole­
jowy. — Kolejowe Szkoły Zawodowa. Or­
ganizacje zawodowe kolejarzy. — Bibljo* 
grafja.

W ydany pod ogólnym kleru kiern 
inż. St. Kruszewskiego. Zeszyt ten łącznie 
z poświęconym tej samej sprawie z e ­
szytem lutowym Mechanika spotka się 
niewątpliwie z życżliweni przyjęciem 
nietylko w środowisku kołejowoui, lecz
i we wszystkich naszych wytwórniach, 
które dla kolojmctwa pracują, lub pra­
cować mają.

S tra s zn a  podroż po w ie trzn a .
Niezwykli jodioiy powietrznej użył 

szeregowiec 33-go pû ku artyłrrji frai.cus- 
kkj, stojącego załogą w Anders.

Dn:a 17 njarca iołn-erre tego rtilka 
zajęci byli oapdniaoiua balonu ubs >wj- 
cy nego, gdy n glo lina, utrzy&ająca ten 
balon, pę^łj tu t przy kotowro. ie, z Któ­
rego ją odwijaao. Zt^wany z uwi.zi ba­
lon wzbił s>ę w powietrze, uno-ząc 3-ch 
żołnierzy, przytizymujących linę. Dwa z 
nich puściło linę i spadio na ziemię z wy­
sokości około ¿0 met:ów^ ulegając obra* 
żenlom poważnym, trzeci jednafc n e zdą­
żył tego uczynić i pozostał zawieszony u 
liny, jjdy balon znikał już w obłok .ch.

Natychmiast »ypiawiono w p- ścig 
za uciekającym balonem lotnika Duciicsne 
na aetcpUnie. Lotnik jednak powró ił po 
dwu godzfnach bez żadnego rezu tatu, 
oświadczając, że nie mógł dopędzić b ło­
nu, unoszącego aię na wysokości 6,0i»0 
stóp nad ziemią. Widział tylko, ż nie- 
szczęs iwy żołnierz, uczepiony wci ż liny, 
zwieszającej się z balonu, <}aje mu sygna­
ły chustką.

Wobec terro zdawsło się, ¿5 .mimo­
wolny scroneuta zginął w końcu śmiercią 
tragiczną. Stelo się jednak inacze.

Silny wlcber przygniótł uciekający 
balon tak, ie  aerostst znalazł się nad l i ­
sem, w pobliżu wsi Bouillć-Menard (dep. 
Maine et Loire), a zwieszająca się z niego 
lina zaczęła wlec się po wierzchołkach 
drzew. Skorzystał 2 tego przyczepiony cl o 
niej żołeierz 1 uczepiwszy się jednego z 
drzew, puścił linę, poczem «pościł się na 
ziemię, doznawszy tylko lekkich obrażeń 
ciała.

O godzinie 4-ej po południu znalazł 
się tuż z powrotem w koszarach, do< .<1 
przywieźli go oficerowie, którzy podążyli 
samochodem w kierunku uciekającego bu­
lona.

Straszna ta podróż powietrzna Irwâ a 
całych sześć godzin, a uniesiony w po­
wietrze żołaierz tiwdzięczt swe ocalen-a 
nadzwyczajnej przytomności umysłu, zdo­
łał bowiem, wisząc wpowlstnu, przeciąg­
nąć koniec liny przez skórzany pas, któ­
rym był opasany i zawiązać go jedną t j- 
ką, wikutęk czego «ógł tak długo wy« 
ffvm*ć w powietrza.
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O G Ł O S Z E N I A  Z W Y C Z A J N E ,
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D s n i ś Motto: M iłość i n ien aw iść  — 
o to  s p r ę iy n y  w sze lk ieh  

skich  pos«ludst poO zynsü.

„KRÓL ARENY’
Dramat cyrkówy w  6 aktach. W rolach glównyoh I . . ^ ¡ o r m  A l h o r ł i n i  * najmądrzejsza mat 
w  awyoh najlepssych kreaojach najsilniejszy cało w iek 1 - U y j C l l  I U  n l U C I  III II pa •—

K i n o

ul. Przejazd 84.
© © 0 © © © ® ® © ® ©

Od wtorku dn. 4 do niedzieli dn. J kwietnia włącznie.

T A L I Z M A N  M I Ł O Ś C I
w ielkie arcydzieło aituki kinem atograflczn ej, IW1J11Q A  *  U  P h a n a l l A  

oznute na tle legendy perskiej w  6 aktach z U ©  \Q . O I I  a  P  ©  11 ©

Artystyczni wykonanie.

w roli 
głównej.

Wspaniała troóć. Artystyczna wykonanie. Bogata dekoracja.

C en y  m ia j t o  nlaeltle« — — — — — — — W daie powszodnio specjalna zniżka. 
Poozątek w dnie powifcedni« o godz. 0 wieo*., w soboty o godz. 4 yo  poi., w -niedzieli} i święta o godz. 2 po poł.

Największe w 1 Łodzi

u

Od ńrody dnia 5 do środy dnia 18 kw ietnia r. b.
Ostatnia Nawoóć! Ostatnia FJowośó!

Wytwórni „JERMOLJEWA. w MOSKWIE", w rolach głównych urocza i najsubtelniejsza odtwórczyni duszy
Z *  H a p a b a n o w a  " “/ » ¿ i  E ,  H a j c S a r o w

wystąpią w wstrząsająo.ym dramacie e czQŚoiowym osnutym na tło życia rosyjskiogo p. t.

„ F A T A L I Z M  K Ł A M S T W A «  W
Sr*.6 7 V »  ■ • • n r  Opowleid waeaHpoy. lllłoSd tfarJL '/awais m prawdą. Zdrada. Clęłku ohoroba. Na Krymie «potkanie. 
W kole kłamstwa. Na tropie, OJelee zabija oórkl. Sialenleo. Wlaje przeaiłeSei. W katort'io. Katu»*o. Fatalizm kUmetw«.

Początek w  dnie powszednie o godz. 7, w  niedziele i (SwiQta o godz. 8 po poł.

a & B 8 £ g 3 B fi& 9 R @ Q a B S & S a i& l0 ia !  

tCc raty s ta j ci e  z  ok azji
W yprzedaje po n izh ieh  eon ach  

na natiohodząoo św ię ta
W I E L K A N O C N E

w ie lk i  z a p a s  g o to w y c h
sukien, spódniczek i bluzek. 

Chrześcijański Dom
gotowych ubiorów damskich

M. C a b a n e k
ul Napiórkowskiego łft 49 (dawn. Staro-Zarzewska) 

FILJA: Piotrkowska M 275.
@ fii& ^ Q « S a @ Q a E B G @ a sO r a M a B

Obrączki ślubne
wyMr, wszelkie ffceony, gwarancja za złoto, 
egary, zegarki, plerictankJL kolczyki— 

nąjtanloj kup# iwinąi
B rieziA ska 10, M l  PLACEK,

Pniyjmuje alf wszelki« repaw^ełe w aakrea 
mlatraewałjra \  jnMlaratwa Wehodsąe*.

« •g a r

■ n n  v c>*|. 3 dcl «y4!M*

( P 2
ainiat pTrtt płwitf Itktrtki«

Łatwo i1q wciera, nie plami bielizny i cia­
ła, ma przyjemny zapach

I psreba J .  EKWOL- HEBDA-
TOW. K. HEBDA I S-)i«-WARSZAWA 

Skłid «a Ud#—Hurt Aptakartf Polskich 9p. Akt.
ul QM«'na M £0.

ją iT irfiwegSFiffiftfcai

wäk

!!! W ażne dla P a n ó w !!!
Mamy zaszczyt zawiadomić Szanowną Klien­

tele, Jie tanio i elegancko podług n\jnowazej mody
liozna się ubrać

w  J a 8 * m a t » k t a  Ł ó d z k i m
liobota iest wykonywaną pod specjalnym kie- 

/ winkiem dyplomowanego mistrza sztuki krawiec­
kiej pana Jana Kolubinskiego.

Garnitury na zamówienie wykonywa się szyb­
ko i starannie.

Ceny ^ materjałów własnych' 
od  3 5 ,0 0 0 « — d o  6 8 ,0 0 0 .— Mp.

Z powierzonych materjalćw za robotą wraz x dodatkami 
o d  2 4 ,0 0 0 .— d o  3 5 ,0 0 0 .— Mp. 

Wielki wybór gotowych eait i garniturów sezo­
nowych własne.) roboty, męskiob, damskich t dile- 
oinnych.

»Żuraale paryskie i londyńskie 1

CHRZEŚCIJAŃSKI JARMARK .ŁÓDZKI
Piotrkow ska 88«». 44 , l-aae piętro.

E W  K A Ż D Y
Kupltto

F in a n s is ta  
P r z e  n i f  s t o  w is  o

P r a c o w n ik  h a n d lo w y
powinien bezwarunkowo abonować

WSZECHPOLSKI PRZEGUB KUPIECKI

(dawataj „Pomorski Przegiął KupleoU")
ktdry porusza w szelkie zagadnienia 
gospodarcze, dotycząoe wszystkich  
dziedzin łyo ia  handlowo - przemy­
słowego, a ponadto stale zamie­
szcza prace z dziedziny nowo­

czesnej organizacji blilrowej.

Wfliwta: Zwiizik Tm iijs ts KaplnM
Redaktor; H. Pacowyóski.

. A i ł .  I r H d z I t j d r ,  Kwidzyńska 81. T el,707 i 183. 
U k a n m t a !  K w artał«, 380. — mk,

Or.med. BRAUN
Specjalista

Chorób wenerycznych, skór­
nych, moczopłclowych. 

P rzy jm . 10—1, 6—8, panlo  4—4  
Południowa 23.

D r. m a d ,
H .  L U B I C Z

Piotrkowska Nr. 26.
Specjalista chorób skórnych, 
wenerycznych 1 moczopłclowych 
L eozen ie  ssHuozaem słońcem  

góraklem .
Od 12—2 i 5-8. Panie 4—5.

NASZA SPE C JA L N O ŚĆ
B ielizna—K ołn ierze, 
Pończochy—S karpe tk i, 
R ękaw ic zk l— Szelk i, 

P e t r s i l g e  i Szm olke, 
P io trk o w sk a  9?Ł

Ogłoszenia drobne.

p iadusU w i« ', JOxef ta j 'u b it k ii-  
te  zw oialenia, try d an a  w P ,

C hrześcijańska sJif.
Tow arow a pod  firm ą .JARMARĄ 
ŁÓDZKI* wlaśc.: Bronisław J 
da. P o lecam  najtan iej moda* 
aezann ubran ia , palta  m«*k”  
dam skie, daieclu»». Towary 
ulane, s?«wioty, kamgnrny, ** 
ub ran ia  i epodnie. boitony, **[ 
kna, korty l gabardiny, w«W 
d a n sk le , ba ty s ty ; etam iny, 
ale, bieliznę dam ską i 
chustk i, pończochy, p łó iaa, 
poisielow e, cajgl i ok«iu. jy  j  
dobrych ga t unkach i koloncii I Łfl* 
Ł ó d i, uL P io trkow ska )4 i i .  
UWAGA: Ja rm ark  Ł ćdzkl tyPJ 
na 1-em p ią trza , który niema »*• 
wspólnegojce sk lepem  wa parte r^  
IT y m ero w i R edo lfow raicrad i1̂  
•ŁJ no passport niem iecki, * f  
caay  w Pabianicach, zdzjroiefl1* 
han iłow e, b ile t ed krótkiej 
ni I kartę pow ołan ia  z 31 pcK
ku. 919—

tę  zw
l. U. w K allssn. 910—3

D la  p . p. Szew ców .
Poleeaaay; akóry tw arde, miękie, 
obcaay, Isrby , pasty, korJonek, 
gumki, ssnurowadła, ko rk i, w szel­
k ie  dodntki szewckic, cholew ki 
rć ta e , d u iy  w ybór zelów ek. Pol­
skie Tow. H audlu Skóram i w Ło- 
dsl. Ul. P iotrkow ska ^ 9 3 .

I/rn k o w la lc  Małgorzata za^ubH* 
I»- paszport rosy jsk i, wydany * < 
pm iny Z ad tln y, siem i KalisKj^1

Zd e m o b ilizo w a n y  
s ie rża n t, ; , ." u 0tda ^
dobremi ¿wiadectwarni, m a jł«  
jęsyk i: polski i u t.m leek l jak J  
p.śrale tak  w mowie, poszuka) 
odpow iw dniego zaięcia. 0!*̂  
do administr, .P racy *  pod .H łflr 
dlowiec. 8 2 1 ^
i7agublonx> p o riic l w Zgl 
•  * dn . 6|1V r. b., czarny, 
rrany , zaw ierający tymczas©*7 
dowód osobisty, 200j  mk. P*
60 znacaków członkowaklel*'. 
ksląZkę związkową, U ^itytn^J’
N. P . R. i in n a  b»rdzo W«** 
papiery, Szczepana Swlątcza»*v

'WydSwca iaiaątf W#iow4d»W~iEKIŁlff "teäür Ttosioae « idiaimai /a s *  xn*\»vi i KodsKUif oslpowiedtiai&y .FAWitił) UKł?#^AK


